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一 一 ~ 


I.ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ, 


Wrażenia prof sPaksżzżtasa Z pobytu. Voie 


۰ 


Tlen a2 8 TINO. 


W dniu 3 czerwca w sali uniwersytetu litewskiego prof. 
Faksztae wygłosił odczyt o swych wrażeniach z pobytu w Wileńszczyź- 
nie. Frelegent zaznaczył, iż nie uważa za słuszne umniejszać coś z 
zasług kulturalnych i pote gi przeciwnika Litwy > Polski, uważa bo- 
wiem, 1% błędna ocena sił przeciwnika byłaby największym bieden ze 
strony Litwy. Jakkolwiek dzisiaj może nastrojowi najbardziej odpo- 
wiadałyby obelżywe okrzyki pod adresem przóciwnika Litwy, to jednak 
jedynie słuszna rzeczą jest objektywna ocena sytuacji w Wileńszczyź= 
nie. 

Wilno jest dziwnen niezwy krem miastem, Cechuje je niezwyk- 
Ya rozmaitość widoków, niezwykle ciekawe budowle, które nie noszą 
cech ani kultury Wschodu, ani Zachodu. Wilno ma w sobie cos z mias- 
ta południowego,"ma coś 5 Florencji lub Toledo. Wilno ma w sobie 
wiele mistycvzm, coprawda może nie tak realnego, jak na południu, 
w Hiszpanji i Włoszech, W Wilnie możemy zauważyć częste procesje, 
cingnaee, podobnie jak na południu Europy, ulicami miasta, Wilno w 
przyszło ści stanie się ośrodkiem turystycznym, rosiada bowiem bar- 
dzo stare i charakterystyczne dzielnice, bardzo rzadkie już dzisiaj 
budowle ‡ tp. Ogólnie zaś trudno wprost ująć to miasto w kilku 
słowach, Wilno posiada wiasny styl, widzimy w niem tylko setki war- 
jantów ۰ 
Przechodząc do omówienia sytuacji w Wileńszczyźnie, prele- 
sent zaznaczył, 1% marodowo kraj ten jest dzisiej Litwie obcy, jak- 
kolwiek niez upełnie jeszcze wynarodowiony ٠ 

O przeszłości litewskiej Wileńszczyzny świadczą nazwiska 
litewskie mieszkańców oraz nazwy miejscowości. Wvnaradawianie Litwi= 
nów szło szlakiem oszmiańskim, tym samym, którym posuwata sie eks- 
pansja Litwy na Wschód, Szlakiem oszmiańskim szła wielkość Li tưy, 
tym szlakiem przyst ta też aruba dla tej wielkości, Co myśli społe- 
czeństwo Wileńszczyzny ~ trudno określić, Wśród ludno ści przeważa 
element narodowo t.zw» tutejszy, czyli bez wyraźnego zróżniczkowa- 
nia naro dowo ści owe 0 ٠ Słowo "tutejszy" odnosi się nietylko do po = 
jedyńczych osób, lecz i do eałych mas. Nazwa ta obejmuje nietylko 
masy niewyksztażcone, lecz nawet inteligencję. Jeden 2 wybitnych 
uczońych w Wilnie w rozmowie z crelezentem zaznaczy و4‎ że okresle- 
nie narodowości stanowi niekiedy dramat. Rozmówca prelegenta pocho* 
dził z rodziny tatarskiej. W ciągu kilkuset lat rodzina jego zawie- 
rata różne zwiazki mażżeńskie i dzisiaj, zdaniem prelegenta, prze-. 
waza w tm uczonm krew tatarska. Obyczaje zaś i psychika jst و‎ 
Litwie. 

„naczny odłam inteligencji polskiej w Wilnie interesuje 
się też żywo żreiem kulturalnem Iätwv, czyta gadzety "Rytas" i pismo 
"71 dynis". Co sie tyczy od-=skania Wileńszczyzny przez وف‎ to, 
zdaniem niektórych osób, przychylnie patrzseveh na Litwę, może ono 
nastąpić tylko droga wa lki kulturalnej. Jeżeli Litwa przewy 2szy 
kulturalnie Polskę, wtedy” clenent "tutejszy" w Wileńszczyźnie mo że 
skierować 8317 ب2‎ orjontację w stronę Litwy. Polacy oceniają doniosłość 7 
vrace kulturninej w Wileńszczyźnie. Wprowadzili już 7-letnie 2811658 
nie pocz atkowe, posiadają dwadzieścia kilka doskonale postawionych 
8 innazjow, wśród których dwa gą w Wilnie prowadzone w języku fran- 
cuskim, Celem treh ostatnich zimnazjów jest vrzygotowanie pracowni- 
ków nasistwa polskiego zagranicą و‎ Jakkolwiek sytuacja ekonomiczna 
Wileńszczyzny jest ogrommic trudna, to jednak w wielu wsiach spooty* 


“ka się śliczne, dwupiętrowe, murowane machy szkół początkowych, 


Uniwersytet Wileński, który liczy o kilkaset studentów. 
mniej, nit nasz, jest inaczej, bardz iej narodowo zorganizowany, ni? 


kowienski. Studja w Uniwersytecie Wileńskim s8 ściśle związane z 


poznawaniem kraju, Jezo przeszłości, doniosłości i t.v. Uniwersytet 
Wileński ma OR narodowy, patrjotyczny, co ma ogromne znacze 
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nie w walee kulturalnej, Polacy 83 gorącymi patrjotami, oechuj e 


3 ۹ 


ich głębokie uczucie narodowe 1 w tym rozwoju uczynili oni bardzo 
dużo. : : > 6 

| Sytuacja ekonomiczna Wileńszczyzny jest bardzo ciężka, W 
kraju słyszy się Eo narzekanie na podatki oraz oczekiwanie 
otwarcia granity 3 hiba: w Genewie zniesiond stan wojenny mię 
dzy 2818184 8 Liwa, mieszkańcy WiluńsaGżyzńy ña eiwile mieli nadzio: 
je, 38 Srbuacja lên uięgnie zmienić, x 
; 2 2815183 Wilénszézverna jest w anórmalnej sytuacji gospo- 
darézejs Waskim paseńi wsuwa się między Rosję i Litwę 1 wszelki szer 
szy oddech tego kraju jest zahamowany: Zasiłki óicniężne od państwa 


niewiele tutaj mogą pomóc, Iudność kraju jóst biedna, posiada naj- 
częściej pe 8 = 5 ha ziemi, często mazê uródzajnej, Polacy starają 
się usunąć ślady ńędzy mieszkańców, jódńale czuć ja często: Prźyzna 
trzeba jedną dodatnią tzęśńć stronę wyglądu Wileńszczyzny = tô "rak 
błota. Vsżvdtkie wsie śą Wybrukowanes : 7 : 
Co się tyczy svtuacji narodowościowej w Wileńszczyźnie, 
to wyńaradawianie postępuje tu szybko» Pierwsi wynaradawiają się tu 
"iałorusini i Polacy twierdzą, że po kklkuńastu latach Piatorusinów. 
w Wileńszczysnie już nie będzie. Drobniejsze osady litewskie rów= 
nież szybko się wynaradawiaja, element litewski bohatersko trwa 
tylko w bardziej zwartych masach, np, koło Swiecian. Proces wrnara: 
dawieńia się Litwinów wileńsidch odbywa sie bardzo ciekawą ۵ ۰ 
تا‎ ini mianowicie najprzód poddają się kulturze Fiałorusinów, po~ 
tem dopiero volonizuja sie. Froces ten jest tembardziej godny uwa- 
mi, Że Kultura biasoruska jest niższą od kultury litewskiej w Wi- 
leńszeżiźnies Zjawisko to można wytłumaczyć tylko ogromną bierno 6 
مانا‎ tod ludności litowakiej, która w chwili krytycznej stara sie 
` zajoé najniższe stanowisko społeczne, wyrzeć się wszelkiej idei, 
więksżej myśli 1 wogetować w jaknajprostszych warunkach, Żyć, jak w 
۱21011۵2622 016 powiadają = "se proatemu", Ten objaw psychologiczny 
cechuje nietylko 14twinów wileńsiich, lees także i w naszym nals 
na wiele bowiem spraw, jak np. na wychowanie szkolne, vatrzy się 
nos często "po prostemu", obawiając się nadprodukcji intelipencji. 
Reasurując swe wrażenia, prelegent zaznaczył, 1% kultura 
nie Polska zdziałaławięcej, niż Litwa, ekonomicznie zaś leniej się 
sytuacja nrzedstawia w Litwie, Litwa no. stósunkowo więcej ma mle= ` 
czarni, więcej produkuje płodów rolnych ha eksport. 
W dalszym ciagu prelegent zatratmai się na ocenie に が で 
` ansji polskiej w kiobunku morza Ta.tyckiego. Nowy port rolski = 
Gdrnia ~ przedstawia imponujący widok. Korvtarz zdaiski jest natu. 
ralnvm dostępem Folski do morza i rozwija się nacmrvesajnic pomy هل‎ 
nie, zupełnie inaczej, niż Wileńszczyzna, Rozwój Gdvni “jest wprost 
kolosalnv. Gdvnia licz” dzisiaj czterdzieści kilka tysięcy mieszkáñ- 
ców, za lat kilkanaście liczba micszkaicéw wzrośnie do 500.000, W 
siym olbrzymim rozwoju Gdynia przoeściznęła już Gdańsk. Samo miasto 
Gdrnia, jak również port, są urządzone zupełnie nowocześnie, mają 
żadne ulice, urządzenia i t.p. 
۷۵8۵۵1۵ zaś trzeba przyznać, iż Polska ma wielkie plany 
kulturalne na przyszłość, 
Dając wreszcie ocenę obecnego stanu walki Litwy z Polska, 
o Wilno, prelegent zaznaczył, if jedyną drogą, prowadzącą Litwę do 
Wilna, jest droga pracy kulturalnej. Litwa powinna w możliwie króta 
kim czasie rrzystąpić do zorganizowania pdówszechnego nauczania, GO 
wykształcenia całej masy narodu litewskiego. Frzykładem dla Litwy 
novinny ۵ a3tonja i Lotwa. Sstonja pod względem ludzi wykształcoe 
nych zajmuje dzisiej rierwsze miejsce w -iuropic, Lotwa + drugie, 
azwajearja = trzecie. Litwa musi im dorównać, Litwa nie powinna się 
obowiać nadprocukcji inteligencji. Zotwa posiada mniej ludności, a 
timozassm uniwersytet ryski liczy 8,000 studdntów, czyli przesżło 
479 razy więcej, niż nasz. ae 
CS Litwa powinna osiąmąć, aby każdy rolnik był inte ligeńtrym 
| człowiekiem, cloéby z uniwezsvtoe}4em wykształceniem. Oprócz tero 
- اکن‎ 101 powinni się ۱۳۵۳۵ bierności duchowej, gdyż tnaezej nietylk 
w Wileńszczyśnie, lecz i w iłajpedzie sytuacja Litwy pogorszy się, 
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Dzisiaj np» w kraju Kłajpedzkim jest © 3 Z mniej Litwinów, niż byżo 
ich w chwili, !dedy Litwa obójmowała rządy 


i | w tym kraju. Ogólnie za 
należy podkreślić, iż zdrowy 4nstyfikt narodowy budzi się w narodzi 


litewskim i że ogólna sytuacja naródowa Litwinów nie przédstawia 
się w barwach ciemnych. ١ ==: Ç 1 

Z drugiej zaś strony należy pamiętać, że sytuacja gospo 
darcza Tolski jest cię?ka i że sytuacja ogólna na Wschodżie jest 
niowyreźna. Litwa powinńa być kulturalnie nrzygotowana do odzyska 


nia Wilna.” 
Minister aunidas 6 rókowaniach hańdlo 
wych z Łotwa ٠ 1 = S 
W związku z dorpezonidin spisu towarów, na zepy tanto kores > 


pondenta "Lietuvos Aidasa " w ۵ہ‎ rókowań o rodrisanie ukadu hand 


wego Lotewsko-litewskio7zo, minister Spraw zagranicznych dar Zaunius 


05 
Jak już wiadomo, spis towarów, na podstawie którego Litwa 
toda ulg eelnych, został już 7 votwie i nie wicz@ Żadnych 
przeszkód rozpoczęcia w najbli szej przyszło ści rokowań. Majac na 
uvadze mniojwiecoj jednakową strukturę mosrodarczi obu krajów, Li 
wi? niozatro bvzo anorzodzié taki spis» Frzecie* my eksportujemy 
jodenio rrodukty rolne, których 8 niewiele "otrzohuje. Ilość |. 
towarów, które wenanaja ulg celnych, 1 © ktoro łatwo się będzie po^ 
rozumi>ć, być moke, nio będzie wielka. Jednak bardzo jest wańem, łe 
rozpocznie się uzgnaniać interesy gospodarczo sąsiednich kra jów, z 
wrnkt"ka stosunków hand lowych wskaże drozi đa1azoj współrrac”., F 
ni sanie uleładu handlowego z „otwą będzie niemał”m krokiem naprzód w 
lepa wsenoznrac” Ou krajów í wzmocnieniu położenia Paitvku. LA: 
pędzie się starała, ay układ ton został podpisany. Socjologowie 
wi, ^*3 jest wie lką sztuką być dobrym sąsiadem, to też 5 przyjernc 
cia mo?na poćkreślić, ?e nasze gto sunki z Lotwą w”kazują nolersze~ ` 
nie (be z 
y wozach. arp 1 ظ ۶ 9 ۲ 6 و ورن‎ ۷۲۵ 2 « Do Kowna 72 
nowy rose nadzwyczajn” 4 minister pe łnomócny Czechosłowacji, cre 
Hrubsnn, który dotąd zajmowe £ stanowisko konsule goneralnego w 
Kairzo, Stała siedsiha nowego poste będzie Sztokholm.- Pyły ezecho~ 
siovacii minister notnomocny w Litwie, dr. Flidcr, który, jak wia- ` 
dono, został mianowany 0 słom w Jugosławji, 22077 z już pożegnalne 1 
wizvty e 1115151617 ۷۴ zagrani cznych 0 2٥3 wydał na cześć 
d-ra Flidora Śniadanie, na utórpm, Oprócz innych zaprosżon%ch ~ 
mości, był مت یی‎ równie? norozasianowany chargé d'affaires 3 anO 
Zjednoczonych A.F, Fulerton .- : 
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VIII, Z PRAJY LITEWSKIEJ W WILNIE, 
"Przezląd Wileński" oO wynadkach w Dmit- 


réowce. 


"przegląd Wileński" Nr。10 w dn.6.VI.1930 r. Art.p.t."Sy- 


zyfowa praca". Streszczenie: 


sądzimy, jak przvsuszøeza większość prasy polskiej, że‏ جوا 
czynnikom urzędowym litewskim chodziło w tym wypadku o celowe nod-‏ 
burzenie SE społeczeństwa i zaa Larmowanie SE zagranicy zapomocą‏ 
świdomie przesadnych informacyj o zajściu w Dmitrówce, Jesteśny‏ 
przekonani, że niezmiamie sensacyjny komuni kat "lty" był wynikiem‏ 
przeświadczenia, że nanrawdę w Dritrówce żołnierze K.0.P.-u znęcali‏ 
się nad ludnością w Dmitrówce 1 że zajście to wynikło na nodłożu‏ 
antagonizmów narodowościowych, Gdyby Elta się nie pośpieszyła 7 wy-‏ 
daniem komunikatu przed otrzymaniem tokzadnych wiadomości o genezic‏ 
„przebiegu awantury, toby nie doszło do pożałowania godnych cksce-‏ 1 
sów w Kownie, prób odwetowych w Wilnie i całego tego niepotrzebne co‏ 
rozjatrzenia wz ,ajemnego.‏ 

Z całą pewnością obecnie można stwierdzić, że incydent w 
Dmitrówce nie miał bynajmniej zabarwienia narodowosciowego. ATeszto- 
wany, według komunikatu Elty, Litwin Ganceras, jest w rzeczywi stoś- 
ci Gąsiorkiem, pochodzącym zdaje się z Poznańskiego, który, ukon- 
czywszy służbę w szeregach K.O.P.-u, osiadł w Dmitrowce. On to spo- 
wodowat awanturę, namawiając zgromaczonych wieśniaków do oporu i 
wapewnlajge ich, 56 zakaz prywatnej zabawy jest ۱ 

Goyh prasa litewska wiedziała o tym szczególe, mniej by- 
Łaby pohorna do posadzania żołnierzy K.O.F,-u o krwiożercze in- 
stvnkty antylitewskiey tembardziej, że i ranny Xorkué niezbyt mocno. 

akcentuje swa 11 tow skość, chętnie podając się za Xorlucia. Z jednej 

stronv więc zawiniia sita, ogłaszając niecanvrawdzone rrzesadne wia- 


domości, które zenewne przedostały się na tamtą stronę linji admini- ` 


stracyjnej pantoflowa poczt”, z drugiej strony ~ nie są bez winy 
również władze polskie, które wyda sk z wie lkiem opóźnieniem suchy i 
lakoniczny kovunikat i nie ważaży za potrzebne rrzedstawić przebieg. 
wypadków we właściwen świetle, مویہ‎ tą, drogą rozrowszechnie= 
niu mylnych pogłosek. Czyniono wszystko, abv zajście nabrało cha- 
rakteru konfliktu międzynarodowego. Tem się p ۳۷ a nawet 
Liga Narodów ٠ 

Nie bwvłołw w tem jeszcze nic grośne to, gdyby na arenę nic 
wvstapit czynnik snoteczny, który od dłuższego czasu nie odegrywał 
już Żadnej roli, Tłum jednak pozostał tłumem, Pewne” tendencje po ~ 


jednawcze znalazły dostęp wrvzacznie do 856 22026890 trona elity umwsło= ` 


wej. Natomiast młodzież, eloment najbardziej aktywny, zgrupowana w 
rozmaitych 25 o zabarwieniu nacjonalistreznem, 238.76 26 - 
waza na rzekomą masakrę ludności litewskiej Żywo i gwałtownie. Zwo- 
łany z tego rowodu u Kownie wiec protestacyjny zgromadził kilka ty- ` 
sięcy uczestników, których prezes szaulisów Zmujdzinowicz naelektry- ` 
zowa do granic ostatecznych, To, co nastąpiło pouem, było naturalną, 
konsekwencją wytworzonego przez wiec nastroju. 
Prasa polska główny nacisk kładzie na wybijanie szyb, 6- 


molowanie urzadzeń i instytucyj polskich i ted. Były to jednak tylko = 


zewnętrzne przejawy nienawiści do polskości. Praga litewska R 
osądziła wybryki uliczne. Nie znalazła jednak słów potęnienia dla 
orcanizatorów wiecu, którzy nie potrafili nadać mu charakteru Waas= 
ctwego i dopuścili do tego, że protest przeciwko imperjalizmowi nań- 
stwowomu polskiemu zamienił się w %wiołową demonstrację przeciwko 
wspó on-wate1om narodowości ۳ <a 

Tego rodzaju Żądania, jak wyrugowanie doszczętnie jęz ska 
polskiego z kościoła, zamknięcie wazystkkch szkół nolskich, zarie- 
szenie nism polskich, zabronienic używpni a mowy polskiej na ulicy 
i t.p., SV18GCg o brzerażajncon wyja żorrieniu umysłowem i morainem 
mło dzie ży kowieńskiej, zresztą mzodzioż jest zawsze lekkomrślna i 


+ 
و ۲ 
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woe w... 


zapalna i w podnieceniu łatwo może się posunąć do absurdów. Obo - 
wią”kiem jednakże odpowiedzialnych polityków jest czuwać nad jej 
postępowaniem i nadawać właściwy kierunek jej impulsom. Nie znalazło 
się, niestety, nikogo w Kownie, ktoby się podjął wytłumaczenia de- 
monstrantom szkodliwości 1 bezmyślności ich zasadniczego stanowis- 
ka. I to jest o wiele smtniejsze, niż wybite szyby w "Pochodni". 
Jaka myśl przyświecała tym politykom, którzy skierowali 
oburzenie wiecujących po linji najmniejszego oporu. CZY chcieli 
osiągnąć oni większe zaognienie stosunków narodowościowych wewnę trz 
nych, czy też sprowokować społeczeńs two polskie w Wileńszczyźnie do 
wystąrienia w podobny sposób przeciwko miejscowej ludności Lite: | 
skiej. Pierwsze zadanie zostało wykonane z powodzeniem, a niewiele ٦ 
brakowało, by 1 drugiemu stało się zadość. Ferment zacz3az ogarniaé - 
młodzież szkolną w dilnie, która poturbowała parę uczniów litewski 
Wybito szyby w internacie litewskim i tylko sprawności policji na- 
leży zawdzięczać uniknięcie poważniejszych awantur, jak też nie - 
zwykle taktownemu i poważnemu stanowisku "Słowa" i "Kurjera Wilen- 
skicgo". Nawet wiec akademicki, zorganizowany przez żywioły endec- 
kie, miał przebieg umiarkowany, Narazie więc nie należy oczekiwać 
dalszych komelikacyj. Jednak wypadki ubicgtego tygodnia we gspółży= 
ciu polsko-litewskiom będą miały Wri ujemmy na dłuri przeciąg 
czasu. Przepaść między Wilnem a Kownem znów się pogtebiza. Wypadnie 
znów z trudem odrabiać latami te szkody, jakie w ciągu paru godzin f 
wyrządził nieopanowany wybuch uniesienia. Svzrfơra zaiste praca, A 
jednak nie można opuszczać rąk w znieoheceniu. Ludność, opanowana — 
przez namiętności nacjonalistyczne, nie zdaje sobie jeszcze Sprawy” 
ze swego zaślepienia, Ale z czasem przejrzy 4 odwróci się od fałszy 
wrch proroków. Być może, silny wstrząs kowieński wywoła drogą re - 
akcji w psychice zbałamucomych rzesz i zmusi je do zastanowienia 
aile nad swa niepoczytalnością i szukania innych dróg do rozwiąza” Dës": 
mig sprawy wileńskiej. Dopomóc im powinny te jednostki, które nie | 
zatraci 7 zdolności do samodziętnego rozumowania 1 mają dose odwa. 
cywilnej, by się przeciwstawić krzykliwenu hura-patrjotyzmowi.- 


Jednodniówka student ów litewski ch U。B。E。 


W związku z napaściami "Vilniaus Rytojus" na studentów Li 


winów U.S.B., Związek Studentów Litwinów wydał jednodniówkę, w której 


2 A R 
w szeregu artykułów odpiera zarzuty "Vilniaus Rytojus'a" 1 Tymczasowego ` 


Komitetu Litewsliego. i:iędz" innemi w artykule wstępnym czytamy Xam: 


"Jeżeli wolno "Vilniaus Rrtojus"owi pisać o nas, jako o 
chwastach, pasożytach, niech wolno będzie i nam zabrać tu głos.Pro 
testujemy stanowczo przeciw tej formie słowa, jaja używa odrowie- ` 
dzialna prasa, jak również i przeciw oszczerstwon. Jezefi dzisiaj n 
wsi z nieufnoécia patrzy się na studenta, to w rrzyszłaści noże to 
wywołać jeszczegorszo skutki. Jesteśmy pewni, 70 "Vilniaus Rytojus" 

ójdzfe daloj swą 08 i nieraz rzuci jakieś wym”sły pod adrosem 
awi +zku ت3‎ 7 Titrinów, Nic będziory mu odporiadali, nie chcem 
z nim polemizować, a tak samo i z Koritetem, któr” nie chce zrozu- 
و726‎ An zs gwiagkicn, jeko takim, trzeba się liczyć. Narzucanio n 
groj woli i stawianie dziwnych vropozycyj jest poprostu śmioszna 
W odoźwie do społeczeństwa litewskiego, jodnodniówka za. 
jamia społeczeństwo z zatargiem gtudentów z Tymczasowym Komitetotm io: ` 
towskin, który udzielał studenton stypendja: 06 początku 1929 nku Komi- 
ゃ っ も zaczął tororyzować studonbóv, odbierając stzpendja, pomawiając ۶ 
enk o prowokację, stosunki z emigrantami politycznymi i bede, GQ 
czegozprzyczynił się w znacznym stopniu prezcs éwiazku Juchniowicz, za 
` co został z2 zwiyzku usunięty. Wówczas Komitet Tymczasowy zażądał ud 
. Związku rrzywrócenia Juchniowieza, poni waż jednak studenci tego nics ۹ 
nili,zaczął cofać stypendja coraz większej ilości studentów,co doprowa= ` 
dziło do ostrego zatargu, który trwa dotychczas i który zmusił studen- ` 
tów do wydaniajednodniowki.- ZA 
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